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Cześć Urzędowa.. 


Nro 6811. 

WYDZIAŁ SPRAW WEWNĘTRZNYCH I POLICY 
Wolnego Niepodlegiego i Scisle Neuiralnego 
Miasia Krakowa i Jego Okręgu. 

Podaje do publiczney wiadomości iż stó- 
sownie do postanowienia Senatu Rządzącego 
z dnia 5 b.m. i r.Ńr. 5217. D.G. S. w Bió- 
rach Wydziału dnia 10 Października r. b. o 
godzinie 10 przed południem odbywać się 
będzie licytacya publiczna in minus na do- 
stawę effektów dla szpitala starozakonnych 
obwodu Kazińierskiego potrzebnych, a to od 
summy złp” 2489 gr. 4 jako pićrwszego wy- 
wołania poczynając, Życzący sobie przeto ef- 
fekta takowe dostarczać, w mieyscu i czasie 
wspomnionem zaopatrzeni w Vadium kwotę 
złp. 249 wynoszące znaydować się zechcą, 
gdzie o dalszych warunkach zawiadumione- 
mi zostaną. 

Kraków 18 Września 1834 r. 

Senator Prezydujący 
X. WarczyŚski. 
Konwicki sek: wydz: 
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Część Polityczna. 

WIADOMOŚCI Z POPRZEDNICH POCZT. 
PereRsBuRG 11 Wrześuta. (*) Już około 
wspaniałey kolumny, wznosi Się krata z zlo- 
temi prętami, i tylko postument czeka uro- 
czystego odsłonienia. Nad główna bramą pa- 
lacu władców naszych, widać balkon ozdo- 


(*) Z Listu prywalnego w gazecie Pruskićy Stanu. 


biony orłem Państwa, od którego po skońe 
czonem nabożeństwie zacznie się parada. Po 
Jewey stronie zamku wznoszą się wysoko aż 
do wierzchołka dachu' stopnie , które zaynio- 


wać ma publiczność za biletami. Gmachy na 
przeciw pałacu zimowego, główny sztab i 
ministerya spraw zagranicznych, oraz skarbu, 
których pojedyncze arkady mają 160 kroków 
długości, są także dla wygody widzów opa- 
trzone 5 rzędami stopni, zrobionemi pod o- 
knami pierwszego piętra. Galerya otacza te 
stopnie, które się jeszcze za wsporanione ar- 
kady rozciągają. Podobne stopnie wystawio- 
no także przed gmachem towarzystwa eko- 
nomicznego i domem Webera. Wszystkie 
okna przy placu są zamówione, i wszyscy 
którzy chcą byd widzami, przestają chętnie 
na obietnicy otrzymania mieysca na dachach 
gmachów.: Piękny widok wystawiają stojące 
na Newie między mostem Izaaka i tak ua- 
zwanym mostem ogrodu letniego, okrety wo- 
jenne, w liczbie 15, między któremi są 3 o% 
kręty parowe, które będąc w pewnych odle- 
głościach jeden od drugiego tworzą wspa» 
niała linią. Reprezentanci woyska Pruskie- 
go, na których czele jest J. K. M. Xiąże 
Wilhelm, przybyli ta dla zastąpienia swego 
Monarchy, i walecznego jego woyska, która 
tak czynny miało udział w oswobodniczych 
woynach Alexandra. Przed kilku dniami by- 
li jeszcze tacy, którzy mniemali, iż Król 


grzybędzic tu z Królewca, dla uradowania N. , 
dRodziuy Cesarskiey obecnością swoją; ec 
teraz nadzieja ta ustała. Całe woysko, któ- 
re ina się znaydować na poświęceniu kolu- 
miny Alexandra, zebrało się już w Petersbur=- 
gui w okolicach, a od dnia 27 Sierpnia od- 
bywa się przegląd jego, co przed południem 
tamuje po części kommunikacyą w niektórych 
częściach miasta, Trzeba widzieć tych pię- 
knych, silnych, młodych ludzi, ich ekwipo- 
wanie i wyborne konie jazdy, aby mieć wy- 
obrażenie o wspanialości woyska naszego. 
Liczbę jego podają na 105,000 ludzi. Feld- 
marszałkowie i jenerałowie Gubernatorowie 
marszałkowie szlachty, i komu tylko mają- 
tek i urząd dozwala, zjeżdżają się, aby być 
świadkami uroczystości, przysposobioney na 
„cześć błogosławionemu oswobodzicielowi Ros- 
syi, przy pomniku, który bezprzykładny w 
swojey wielkości, rma uwiecznić bohaterskie 
znęstwo, wytrwałość i ludzkość Alexandra. 
Defilowały w paradzie: wszystkie Instytata 
naukowe woyskswe, kadeci i t. d. Piechoty 
gwardyi i korpusu grenadyerów pułków 23, 
kawaluryi półków 418, astylerya z 248 arma- 
tami, oprócz tego z flotylli. (Szczegoły u- 
roczyslości umieszczą poźniey dzienniki Pe- 
tersburskie. 

Dnia 12 Września. kw: do tutey» 
szey stolicy; J, K. M. Żiąże Wilheim pru- 
ski syn 
£zynury jen. 


króla; 
Feldmarszałek Hrabia Faszkie- 


także naczelny wódz armii 


wicz Erywański, Xiąże Warszawski, 
Bawiący tu posel szwedzki przy dworze 

francuzkim hr. Lowenhielm, mial duia 7 po- 

słuchanie u N. Cesarza J. , (G. w.) 


LaxpyN 11 Wrzesnia. Puszka złota, w 
którey miasto Edynburg ma ofiarować bkra- 
biemu Grey dyplom obywatelstwa, kosztuje 
150 funt. szt. (6300 złp.) 

Towarzystwa uczonych w stolicach pół- 
nocy które zwiedził pan Ross, jako to: w 
Kopenhadze, Sztokolmie i Petersburgu, przy- 
jęły wszędzie z wielką uprzeymością tego u- 
mczonego Żeglarza i zapisały go w szereg 
znakomitych członków swoich. Monarcho- 
wie obdarzyli go także zaszczytami: król 
szwedzki mianował go komandorem orderu 
Szpady, a Cesarz wszech Rossyi udzielił mu 
order Š. Aony zbrylantami. Nie potwierdza 
się, aby kapitan Ross zamierzał nową wy- 
prawę do bieguna. 


„parowych jest tania i szybka. 
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Dnia 12 Wrzesnia. Żegluga na statkach 
W ypłyną- 
wszy z Londynu na statku parowym Tamizą 
we czwartek rano, można zwiedzić wybrze- 
ža sześciu hrabstw, przypatrzyć się okolicom 
i osobliwościom, a w sobotę około południa 
bydź z powrotem: na mieyscu. Podróż wy- 
nosząca przeszło 600 mil (blisko 100 mil pol- 
skich), nie kosztuje więcey nad 10 szylin- 
gów (2i złp.) 

-O pobycie pułkownika ‘Caradoc wHiszpa- 
nii, tak Times donosi: v»Zdaje się, że sze- 
ścio-tygodniowa wyprawa pułkownika Cara- 
doc niebyła dla niego przyjemną. Oni przy 
jaciel jego kapitan Dalling od marynarki kró- 
lewskiey, który mu towarzyszył, bywali co- 
dziennie i w przecięciu po godzin 10, a w 
razach nadzwyczaynych po godzin 14 na ko- 
Przez większą część tego czasu, byli 
wystawieni oa przemian na nieznośne upaly 


niu. 


sierpniowego słońca hiszpańskiego i na ule- 
wne deszcze, częstokroć po sześć godzin i 
dłużey trwające. Jakichže przytem doznawa” 
li wygód, kiedy znużeni dokuczającym skwa- 
rem albo do nitki przemosh, dla nocnego 
zatrzymali się spoczynku?  Umieszczeni w 
wiosce przez mieszkańców opuszczoney, mn- 
sieli poprzestawać na ciasnym jakim kąciku 
w izbach do nątłoku przepełnionych, bru- 
dnych i ze wszystkiego ogołoconych, rozmai- 
tym, a częstokroć dokuczającym robactwem 
zanieczysczonych. Podobne zachęcenie do 
spoczynku uprzyjemniała niepewność , czyli 
czasem nie wpadną karliści do wioski i nie 
odbiorą Życia, co snadaie stać się mogło, po- 
nieważ pod względem ostrożności i wysta- 
Miania straży przednich, Hiszpani są nader 
niedbali. Prócz tego, grozilo im na każdym 
prawie noclegu niebespieczeństwo pożaru, 
bo każdy bez różnicy Hiszpau zasypiał zcy- 
garem w ustach na słomie śród całóy izby 
porozrzucanćy. Zdarzało się niekiedy prze- 
bywać między górami nayrozkosznieysze i 
pełne powabu okolice, ale widok tych pię- 
kności zachmurzony bywał zawsze myślą, iż 
z tego lub owego zakątka skał za niedostę- 
pną służącego kryjówkę, przywita niespodzia- 
nie wypuszczona ze strzelby kuła karlistowska, 
co im się w sanićy rzeczą nieraz wydarzy- 
ło. Nadto, lubo znaleść można w Hiszpa- 
«ach wiele pięknych przymiotów, zbywa im 
przecież na towarzyskości. Téy więc oko- 


Kczności przypisać, potrzeba, Że pułkownik 
Caradoc i przyjaciel jego, podzielając przez 
sześć tygodni trudy i niebespieczeństwa woy- 
ska hiszpańskiego, mało bardzo z oficerami 
tegoż obcowali. Znaleźli ich w ogólności u- 
przejmymi i ludzkimi, do wyświadczenia u- 
słagi skorymi, ale nie zbierano się jak to 
bywa zwyczajem, na wieczorne o wypadkach 
gJozmowy, przepędzane pośród śpiewu i za- 
bawy, co tak przyjemnie daje zapominać ca- 
łodzienne trudy. Hiszpan pełen poważnego 
zamyślenia o niebespieczeństwach uplynio- 
nych, lub pelen marzeń przyszłości, unika t0= 
Aarzystwa, zajęty jedynie cygarem swojem, 
którego kięby dymu przedzielają .go od re- 
saty towarzyszów. W ciągu całym .przepę- 
«zonych sześciu tygodni w głównćy kwate- 
rze Rodila, raz tylko i to przypadkiem, zda- 
«zyło się pułkownikowi, Caradoc, obiadować 
wspólnie z tym jenerałem. Postrzegł on ge 
przechodzącego w godzinę obiadową z przy- 
jacielem, wedle okna mieszkania, w kiórem 
miał kwaterę, i zaprosił do stołn. Żyje on 
bardzo skromnie, a częstokroć nie ma po- 
rządnego dla siebie obiadu, poprzestająć na 
kawałku suchego chleba i czarce czekolady. 
Nigdy nie nie pija -prócz wody i nie pali 
cygara. Obadwa nasi ziomkowie bjli ze 
wszystkiego zadewoieni, chętnie podzielali 
trudy i niebespieczeństwa woyny, umieli na- 
wetzbliżyć siędo oficeraw, o ile tylko wstrzę- 
więżliwy i zimny charakter Hiszpanów do- 
zwalał. Zumalacarregny ma liczny korpus 
w woysku swojem z samych xięży a mtane- 
wicie zakonników złożony, którzy są bardzo 
dobrymi strzelcami, ‘a dla ofiderów Rodila 
tyle mają szacunku, że ich prawie wyłącznie 
na cel biorą i sprzątają. Natomiast utwo- 
rzył znowu Jaureguy oddział ochotników z 
saméy młodzieży w granatowe przybraney 
czapki, krórych zebrało się jakie 600 lub 
700. Wszyscy bez różnicy są celni strzelcy, 
oddani z poświęceniem się wodzowi swojemu i 
wielkie czyniący mu w tey woynie przysiu- 
gi. Nigdy nie występują do boju w massie; 
ich przeznaczeniem jest pojedynczo działać. 
Rozpierzchnieni na wszystkie Ścieszki i ma- 
nowce, niepokoją nieprzyjaciela, z mieyse 
gdzie się tego bynaymnićy nie spodziewa. 
Czasem nie masz ich przy korpusie dni kil- 
ka, lecz zawsze wnacaja i stawią się w miey- 
gcu naznaczonóm ua czas zakreślony.» 


(Ge Wa) 


Fansż 12 Wrzesnia. Mówią powsze- 
chnie, że Pan Genoude kierujący redakcyą 
Gazeite de Fr., postanowił weyść do stanu 
duchownego. 


Osoby mające bliższe stosunki w towa- 


*rzystwach dypiomatycznych, zapewniają, że 


między Francyą a Austrya, porozumiano się 
już względem wzajemnego opuszczenia pań- 
stwa kościelnego. Jak tylko papież urządzź ' 
się tak dalece, że będzie w stanie utrzymać 
bezpieczeństwo i porządek i w krajach swo= 
ich, óddalą się z granie tychże woyska au. 
stryjackie, i nastąpi opuszczenie Ankony 
przez Francuzów. 

Bawiący ta Hiszpani, nie są wszyscy je- 
dnakowego zdania, w tem co się dotycze fi- 
nansowego przesilenia ich kraju. Reformi- 
ści są jedynie za uznaniem pożyczki korte- 
zów, a wszystkie inne za nieważne uznają, 
Francuzi nie mający udziału w spekułacyach 
giełdowych, a tem samem i w pożyczkach 
hiszpańskich, uznają sluszność tey zasady. 

Woyna na półwyspie potrwa długo je- 
szcze, jeżeli tylko brak żywności, pieniędzy, 
amunicji, i ubioru, na czem zbywa dotąd kare 
listom, nie położy jey końca. Osoby znają- 
ce dobrze położenie i mieyscowość tego krae 
ju, zapewniają, że Rodil mimo niezaprzeczo- 
nych talentów woyskowych, nie potrafi dać 
rady powstańcom. Na jego mieyscu jeden 
tylko Mina może bydź z korzyścią użyty, 
ponieważ sprzyja mu bezwarunkowo wszye 
siek lud prosty, a nawet xiężai część szlachty 
hiszpańskiey. Prócz tego, nikt nie jest le- 
piey obeznany z mieyscowem położeniem, bo 
nie masz przesmyku, wąwozu, ścieszki, sło 
wem ani jednego zakątka, w którymby Mina 
sam osobiście nie przebywał, w woynie, pod- 
czas którey był postrachem Francuzów i tyle 
im klęsk zadał. 

Quotidienne donosi, że poseł pruski Pan 
Werther, podał rządowi energiczną notę 
wzgledem przywrócenia Konsula proskiego 
w Bajonnie, Pana Bardowicza, któremu rząd 
francuzki odjął erequaium, przekonawszy 
się, Że ułatwiał tajemne związki legitymi- 
stów z Hiszpaniją. (6. w.) 

ZunycH 8 Września. Gdy kanton Ber- 
neński nie chciał dać pośrednio odpowiedzi 
posłowi austryackiemu na podanie tegóż we 
względzie zbierania się czeladzi niemieckiey 
na zgromadzenia uroczyście odbywane, poseł 
udał się z przelożeniem do kantonu prezy- 


dującego. Po żwawych w tey mierze roz- 
prawach, postanowiono nareszcie na dniu 3 
b. m. w radzie stanu, udzielić tę rzecz kan- 
tonowi Bern z nadmierieniem, iż kanton 
prezydujący nie wątpi wcale; że Bern doło- 
Ły zapewne starania, aby nowych uniknąć 
zawikłań. (c. w.) 

BRUNSZWIK 2 Wrzesnia. Mówią ta o 
ważnych pamiętnikach, które xiąże Karol w 
języku francuzkim wydał w Paryża, ażeby 
usprawiedliwić”postępowanie swoje i oczyścić 
się z zarzutów czynionych mu przez jego 
przeciwników. Widoczna jest w tem piśmie 
dążność xięcia, aby w postaci przyjaciela lu- 
du, pokazać się przeciwnikiem arystokracyi 
i szlachty. Nie tai on bynaymniey, iż miał 
zamiar wylądować ua czele 2000 ludzi w 
Niemczech północnych, dla odzyskania xię- 
stwa swojego. Pewien zagraniczny jenerał 
ułożył już plan tey wyprawy, zawerbowano 
nawet dostateczną liczbę ludzi i zakupiono 
broń. — Wyznaje nareszcie xiąże z otwarto- 
ścią, Że nie zaniechał bynaymniey tego plą- 
nu, lecz oczekuje pomyślnieyszych okoliczno- 
ści, aby przywieśdź do skutku przedsięw zię- 
cie twoje. Pismo to pokazuje, że xiąże 
Karol nie skłania się do naymnieyszego od- 
stąpienia w czemkolwiek bądź, praw swoich 
na rzecz brata xięcia Wilhelma. (e. w.) 
` „MADRYT | Września. Kommissya sey- 
niowa do inieressów skarbowych ukończy w 
krótce prace swoje nad projektem hr. Tore- 
no; sprawozdawcami mianowała z grona swo- 
jego PP. Carasco i Monte Virgen. Wię- 
kszość kommissyi jest za przyjęciem długu 
kortezów, a za odrzuceniem przez samego 
króla Ferdynanda pozaciąganych. 

Izba procerów zaymuje się projektem do 
prawa o wyłączeniu D. Karlosa od następ- 
stwa tronu, zasadą lego projektu jest, iż ża- 
den infant nie może bydź nieposłuszny woli 


panującegó , jako monarchy swojego. 
(u. w.) 


NEAPOL 27 Sierpnia. Wezuwiusz’ za- 
czął znown od dnia 23 wyrzucać lawę. Tym 
razem narobiła szkody, bo dosięgła daley jak 
poprzednio i płynęła po uprawnych gruntach, 
a nawet przez drogę do „szczytu góry pro- 
wadzącą. W nocy na d. 24. było tak mocne 
wstrząśnienie, że utworzony w dawney ko- 
tlinie czyli kraterze slup z poprzednich wy- 
bachów, zawałił się tym razem. Dnia 25 
arobily się nad stekiem Wulkanu, dwa no- 
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we otwory z klórych lawa płynęła. Z jes 
dney z tych kotlin tyle dnia wczorayszego 
wychodziło dymu, że przezeń góry widać nie 
można było, a nawet dla mieysc okolicznych 
zaćmila się słońce. Naysilnieyszy i nayszko» 
dliwszy wybuch, nastąpii dopićro wczoray 
wieczorem o godzinie 7. Ze starćy kotliny 
płynęła nadzwyczayna ilość lawy, która się 
w niewiełkiey odległości na trzy rozdzieliła 
ramiona, spadające z niemałą szkodą w kie- 
runku na Boscotrecase, Boscóreale i Mauro.. 
Ze dwóch innych otworów także się wydo- 
bywa Jawa. Temu zjawiska towarzyszył nad- 
zwyczayny huk i łoskot wewnątrz góry. Nie- 
co późniey uciszyl się wulkan, a wieczorem 
gdy jasny xiężyc właśnie nad samą unosił się 
górą, widok na nią był zachwycający i je- 
dyny. (G. W.) 

MepyoLAN 3 Września. W Lombardyi 
zrządziła ulewna burza dnia 27 z. m. tak- 
Że niemałe szkody. Rzeki Adyga i Mera wez- 
brały tak wysoko jak w wrześniu 1829 roku, 
a nawet mocniey jeszcze. W Veltellinie mię- 
dzy Morbegno i Sondrio, zerwała woda gro- 
blłę na lewym brzegu Masiao, przezco rze- 
ka opuściwszy dawne swe łożysko, zalała 
cały gościniec. Mallero płynąc przez Xon- 
drio, wezbrała tak gwałtownie, iż mieszkań- 
cy zaledwie mieli czas opuścić swe domy, 
które niebawnie poten, woda zerwawszy 
groble, wraz z mostami w liczbie 28 pozry- 
wała i uniosła. Rzęka Lira:wezbrawszy, nie- 
mniey znaczne poczynila szkody. na stronie 
łombardzkiey. Położenie mieszkańców osia- 
dłych nad brzegami tey rzeki i innych, jest 
bardzo stuutne; wielu z nich utracilo wszy- 
stko, wielu zostaje w niedostatku. 


(G. W.) 


Doniesienie. 


Podpisana ma honor uwiadomić Szano- 
wnych Rodziców którzy swe dzieci powie- 
rzyć jey edukacyi będą chcieli , iż rozpoczy- 
na dawanie nauk, również muzyki na forte- 
pianie, która to w cenę pensyi wchodzić bę- 
dzie, od dnia 1 Października r. b. W tym 
celu przeniosła swe mieszkanie do domu 
Wgo Kosickiego przy ulicy. Floryańskiey 
na drugiem piętrze pod Nro 503. 

(3r.) J. Brossard. 

JW. Wojewodzina Rozalija Małachowska, 
oświadcza ninieyszym jako od początku ni- 
gdy na rejestr nie brała i brać nie będzie, 
tylko pieniędzmi płaciła tak za wiktualy ja- 
ko też za inne wydatki.. 


- { 
Z dzisieyszym Numerem kończy się kwar- 
talna prenumerala. 


